| ano B | | "Istnienia. | 
Tetija amit 


FR prenumeraty] w ŁODZI 
w Lodzi: > BŁ Kościuszki 41 
leg. Zii A 1% s TELEFON 38 
| pia rak. R, Ę Kente P.K.O. 60694, 
| 2 przes. poczt. - Rad. przyjmuje sda 5—6 


|| Mie. z dod: ilust Ssogri| AFt. listów „anonimewych 
Poza Łeczię egz. 27 ar nia umieszeza się - 


Należytość pacztowa 
opłatona ryczałtem. 


Warszawa 25- 3 tel. wł) 


„Już od godziny 11—ej przed potud niem rozpoczęły się omeady plenarne Sejmu Na porządku dziennym były następujące 
sprawy: ODRĘ 
$ gy Dyskusji kad położeniem gospodarczem kraju; 
:2) Wniosku B.B. Sdn. Kontynu. owania. prac mad rewizją konstytucji bez udziału Sejmu. 
OPR). Projektu rządowego odnośnie o/drodzenła . stabilizacji urzędników pańs wowych jeszcze jeden rok; 
|, *-4) poprawek Senatu do budżetu na rok 1929-30, 


5) Wniosku Klubu Narodowego, domagającego. się wskazaniń przez mini- stra spraw wojskowych winnych przekro- 
czeń na tie „wesolych budże- tów“ celem ukarania ich; 


6) Dwu przef'o ożeń rządowych, przedłożonych przez Ministerstwo Skarbu, odnośnie lokowania gotówki w papierach 
peer i nowych kredytów 1,200.000 zł. na PWR. 


Na wstęnie marsz, Daszyński zapow iedział nieobecność premjera Bartla ma posiedzeniu, bowiem 


, Bertie! nie w vchodzi zupełnie z domu wskutek przeziebienia 


"Komisja administracyjna, omawiając sprawę stabilizacji urzędników ji osławione no art. 116 wbrew stanowisku B. B. odrzuci 
ta projekt: przedłużenia mocy Fe ją-cej tego artykułu na dalsze trzy miesące, nad czem następnie zastanawiał się Sejm. 


„ M. in. Sejm odrzuci projekt B.B, o kontynuowaniu u prace nad naprawą  koasiyluci 
| podczas zamknięcia sesji cial ustawod awczych 

Po skreśleniu funduszy dyspozycyjnych ministrowi spraw wownętrznych tenże minister . " 
general Sławój - Skladkewski wszedl na trybunę i -tuż przed rozpoczęciem dyskusji nad. Wy- 


sunięym przez Klub Narodowy wnioskiem, o pociągnięcie winnych w sprewie „wesolych budza 
tów” odezyial dekret Prezydenta, zamykająey sesje hudżetową Sejmu. 


Jednocześnie + w PR, senackiej uk kazał się sekretarz promjera Bartla. > - 


Kapo 6 oubEae «+, Odezytująe dekret Frezyaenią o zamknięciu SESJI Dengin Ta 2 
Sa, Budżet i na tok : 1929-36 postanowiono j akoby przyjąć w ramach, ustalonych przez komisję ` | | | ROP 
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BELL Ir? ratl A AULI UD LE s. 0. V. KLASA — 18 DZIEŃ. 
"SPOCZĘŁY SZCZĄTKI WIELKIE co ) WODZA NARODU . 15000 zł. — 309. 


Gi sa Paryż 25 marca |. nolt, Laurent Eynac, Poncet, Louohent i AWUOU zł. — 35105. | 
 Trurona ze zwłokami marsz. Focha gen. Gouraud. Irumnę złożono w jednej z 5.000 zł. — 2290 54586 139836 
| “zostala w niedzielę wieczorem  przeniesio- kaplic katedry, poezem duchowieństwo ud | BA ~ — 32855 170403. | 
o na z pod Łuku Tryumfalnego do katedry sę mówiło zwykłe modlitwy i n opilo iru | LUUG zł, — bNasy 94187 112820 RA 
: Notre Dame. =+ - mnę święconą wodą. - 146222 151026 153003. 
os Przy dźwiękach trab kondùkť: z du. - Dokoła katatalku skupili się oficero- - PO00 — 422 1035.2027 5290 16841 43207 
chowieństwem na czele wszedł A do ko- wie i księża, byli uczestnicy wieikiej woj- 58102 $0553 84671 112455- "122088 129381 
> Ścioła. Z A n _ ny. Przed katedrą gromadzą się stale ol: 142495 169386. sa N, 
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swych dzieci, ministrawie Painleve. a rwa o 


„KOZ w 0J j Wtorek, 


26-90 marca 19:09 r. 


Amerika a Tamen: saena mmaa: SEAT Á aaa aoi 


Po krótkich lecz ciężkieh cierpi eniach zmarł dnia 24 marca 1929 róku 


godz . 10 i pół rano nasz najukochańszy mąż, brat, szwagier i 


Wyprowadzenie drogich nam zwłok odbędzie się we cator 


-m 


l wujok 


Łoj dn. 26- 


-„„b.m. o godz. 3 i pół, popoł. z kapliey Starego cmentarza katolickiego na tenże 


cmentarz, o zem zawiadamia o woyeh i przyjaciół Lmarłego. 


m 


| Umarł człowiek, którego imię e" 
i bedzie głośne w całym świecie, 
śrwać będzie pamięć o światowej wojnie 154% 
1914—1918. Umarł. największy wódz, 
rozkazami którego 
mje wszystkich części 
cięzed, który odniósł największe zwyci: 
stwo: Świata w prawdziwej bitwie ludów: 
narodów. Umarł wybawca, który otworzył 
ujarzmionym narodom bramę 
dając im możność odbudowania. 
niezawisłości. 


A mimo to ten olbrzym. ducha nigdy: 


siebie nie wysuwał przed innych, ani też 
swojej osoby nie narzucał nikomu. Na 
drugi dzień po zawieszeniu broni (12 listo- 
pada 1918 r.) wydał rozkaz do wojsk sprzy 
mierzonych, w którym czytamy: 


a „„Zwyciężyliście w najw jększej 


"bitwie historji i ocaliliście Sprawę naj 
świętszą, «wolność świata. 
być dumni. Chwała nieśmiertelna oZ- 

„„dobiliście swe sztandary...“ —- 

| O.;: żołnierzach „pamiętał, o 
„poświęceniu, bohaterstwie. 


ich 


n estwie, Im 


przypisywał zasługę większą, niż sobie. A. 


ponadto gwiazdą przewodnią — obok mi- 
łości ojczyzny — był mu Bóg, jako najwyż- 
sze dobro świata. Marszałek Foch był ka- 
tolikiem nie tylko: z imienia. Był katoli- 


kiem wzorowym, . „praktykującym t mięż- 
nym. Czy, mając głęboka wiarę religijna, 


mógł *być- zarozumiały, byszhy i próżny? 


... Zbudówano mu w stronach rodzin- 
nych. Francji jeden jedyny (bez oficjalnej. 
inicjatywy) pomnik za życia, urządzono. 


uroczystość odsłonięcica tego pomnika w o 
becności członków rzadu — lecz wielki 
Foch na ustrojonem wzgórzu milczał o 
swoich” czynach, a myślał tylko o przy- 
szłości. Franji. On uważał się jedynie za 


cząstkę swej wielkiej ojczyzny i za małe 3 


ziarnko. bohaterskiego narodu. 
Zdumiewająca jest prostota, z jaką 
ten człowiek, który wszystkich władcó: w 
świata przewyższył ogromem poddanych 
mu wojsk, mówi o sposobach 
nia i działania (patrz dzieło: O prow adze- 
niu wojny — str. 14): 
= — „Chcąc: użyśkać możność pa- 
"nowania nad wypadkami, gdy chodzi 


'e rozpoczęcie działań, musimy ød- 


wołać się do znajomości prawdy, do 


dopóki 


świata. Umarł zwy 


wolności, .. 
wolności i 


Możecie 


roz kazywa- 


wewnętrznego RA PA oraz do 

charakteru i sily ducha, które SĄ, WY- 
 nikiern tego przekonania”. — 

-. Prawda, wewnętrzne przekona- 

nie, charakter, siła ducha — oto źródła sku 


tecznego działania i „panowania nan. Wy- 
za padkami”. | 
> "A w innem miejscu zaznacza, że | 
nawet te zalety ducha nie są wystarcza- 
jace w działaniu. Trzeba j 
"więcej, trzeba dokładnej wiedzy. I na po- 


twierdzenie swoich pogladów przytacza ta- 


-kie zdania (patrz: P RZANY sztuki „wojennej 


— str. 3i 10): 


„Wiedzę. i możność działania 


oddziela. zawsze jeden tylko skok, ale 
ten skok można wykonać 
wtedy, gdy się 
„Mie zaś z niewiedzy... ©- 
Bez wątpienia, przymioty ` 
 rakteru odgrywają pierwszorzędną 
rolę.. ale up może zaprowadzić 


energja, gdy się nie ma dostatecznej > 


świadomości celu, do którego day- 


my i dróg, które do niego prowadzą“. ` 


Te madre uwagi uzupełnia wla- 
snemi spostrzeżeniami, które może są naj- 
piękniejszem świadectwem jego skromno- 
ści i pracowitości. 
bokich słów zwłaszeza my, Polacy, którzy 
dość często lekceważymy pracę. 
łek Foch. mówi (tamże: str. 20): 


„Szczęśliwi są ci, którzy uro- 


dili s się wierzącymi, ale tacy zda- 
| się rzadko. Tem bardziej nikt 


rzają 
<się nie rodzi wykształconym albo 
też z wyrobionemi mięśniami. Każdy 


z nas urabia swą wiarę, swe przeko- “™O 


nania, swą wiedzę, swe mięśnie... 
Nie oczekujmy. wyników w posta- 


ci nagłego objawienia w postaci prze- 
błysku, albo doraźnego rozwoju na- 
szych zdolności. Osiągniemy to tylko 
przez ciągłą i nieustanną pracę zgłę- 
przyswajania e za 


biania i 
kroplą." 


mo twierdził Napoleon, który powiedział: 


„To nie genjusz objawia mi 


LER w tajemnicy, co mam powie- 
dzieć lub uczynić — to | 
nowienie się, Pawace" o 2 


| Rozsypie się kiedyś jego 


Focha uznać niemal za swojego - 
jeszcze "czegoś 


i bronił jej podczas wojny światowej, a 
"niej — gdy zwaliła się na nas hawali bols 
szewicka — podpierał nas swojem rarmies. i. 


tylko z nadzwyczajną łagodnością i 


wychodzi z kb  iością dla naszych stosunków. 


cha. 


Posłuchajmy jego głę-- 


Marsza- 


szczegół 


Wypowiadając te poglądy, mar- 


| za którą 
szałek Foch przypomina że przed nim to sa | 


tylko zasta- 


Rodzina. 


Skromność, wiara, pracowitość. 
oto granitowe podstaw y, ha który ch marsz, 
Foch budował swoją prawdziwą - wielkość. 
pomnik, rozsypią 
się jego kości — lecz jasna, piękna, Szła” | 
chetna wielkość jego pracowitego ducha - 


trwać będzie po długowi ieczne. czasy. „dzie=: - 
- jów. Polska ma wiele powodów aby marsz. 


Fo akag; . 
Był: szczerym. przyjacielem naszej. z awy 
DóŽa 


niem, przysyłając nam najbliższego swego 


współpracownika, gen. Weyganda. Nie zaw > 


sze rad jego słuchano. Znosił tę okoliczność.. 
| moon E 


Był też przyjacielem Pomorza. po- za 
magal naszemu przedstawiciełowi W- 
wysiłkach odzyskania — Gdańska . 
dla Polski. Wspomina o tem. Roman 
—Dmowski, podziwiając Wytt wałość na 
SZEgO francuskiego | przyjaciela 
(patrz: Polityka polska i odbudową. 
nie Polski — str. 410): 
| „Mieliśmy w ` tej sprawie 
e (Gdańska) silne poparcie marszałka 
Focha który 


_zawodnie wpływem i rzad francuski 
„zaczał popierać nasze żgdanie wysla- 
-nia wojsk polskich do Gdańska, „ale 
: „bezwzględny opór ranen sprawę U- 
` daremnit 

| Później już, w 
„rencji pokojowej, całe jedno posiedze: sA 
nie Rady „Najwyższej strawiono "na 
< dyskusji w tym przedmiocie miedzy, 
Fochem a przedstawicielami Amelji; 


bez żadnego. pozytywnego wyniku U 


Należy sobie przypomnieć ten. 
dziś, gdy przed marszałkiem Foe. 
chem otwiera się ziemia, by go przyjąć na 
wieczny spoczynek. W mogile jego pówihe 
na się znaleźć grudka ziemi pomorskiej, - 
walczył, chcąc jej dać wólność. 
Nie wolno o tem zapominać, - > 
l Umarł cżłowiek wielki. Umar} mitu- 
jacy syn Francji i szczery przyjaciel Pol- 
ski, Umarł goracy katolik. "Umarł najwięks 


szy wódz naszych czasów i najszlachethiejs | 


"Szy, tołniorz wisła, 


2 


lepiej od inhych połó- r 
żenie Polski rozumiał; pod jego mies =: 


początku ka ZE 


W organie wana o w "Dzienniku 
i Lwowskim“ w sprawozdaniu z Akademji 
ku czci komendanta Piłsudskiego, urządzo- 


nej w Małym Teatrze „zyiamy. co nastę: 
puje: : 


= operowy pod 
batu tą Jarosława L e 
szczyńskieśgo wykonał 
przepiękny utwór ŚtŁ. 
Dae age: Cpo 


+o Somedpangte. 


"JESZCZE PRZED Witam 


| Wnikając w ciężkie położenie ma- 


- terjalne bezrobotnych pracowników umy- 


słowych poczyniono starania w dynekcji 
Ubezpieczeń Pracowników Umysłowych w 
Warszawie, gdzie wyjednano zgodę na wy- 
płacenie zasiłków tej kategorii  bezrobot: 
nym, jeszcze w okresie przedświątecznym. 
Zasiki udzielone bedą w bieżącym tygod: 
niu-za m. marzec. W trybie normalnym 
zasiłki wy DE byłyby dopiero w. mie- 
siącu kwio'niu. 

— W zwiazku z tem toras do. ko 
rzystania z zasiłków bezrobotni pracowni- 


cy umysłowi winni zgłaszać się od dnia 
dzisiejszego do czwartku włącznie do cens 
trali Kasy Chorych od godz. 9 do 1p.p. 


Zaświadczenia P.U.P.P. legitymacje bezro« 


botnych i książeczki Kasy Chorych należy 


składać na dwie godziny przed 


_zamknię- 
ciem kasy wypłat. (p) 5 


POZEZ RADIO 


PROGRAM NA WTOREK DNIA 26 MARCA 


Marjackiej i kom. lótn.-meteorologiczny. 


"12.10 Koncert z płyt gramofonowych. 


48.00 Komunikat rolniczy. 


14.50 komunikaty: meteorologiczny kę 


Oo czy. 

-15.10 Odczyty: 
pror. H. Mościcki. „Współczesne Środki 
łączności elektrycznej, ich znaczenie dla 
wojska i społeczeństwa” — kpt. Micka- 
niewski., .Chwilka Totnicza* — dyr. L. O. 
©- P. P: W. Baliński. Program dla dzieci. 

„Międzynarodowe zloty harcerskie i ich. 
znaczenie dla sportu — p. A. Kamiński. 

17.25 Transmisja odczytu z Poznania. 

" 12.55 Koncert orkiestry. 

: 18.35 Recyt. „poezji współczesnej Z 
Poznania. 

„ 18.50 Rożmajiośći. ł 

-19.50 Transmisja opery z roznania. 

(W przerwie i po transmisji komun* 
katy. | T 


Biztłe tygodnie 


Skrzętne | 
- dowskie 


gospodynie kupują żyrar- 
wyroby najtaniej w firmie 


TO DPO 
NOTOWANIA ZBOŻOWE. 

Żyto 33--38,50 

„Pszenica 45,50—46,50 E 
Jęczmień przemiałowy 32, 95—34,9: wa a 

"Jęczmień browarowy 33, 50—35, 50 
Owies 33—34 | 
Mąka żytnia 70 proc. 48, 25 
Nąka pszenna 65 pror. 61--75—08.7 rit 
Gręby żytnie 25—26 s 
Oręby PRESNE 26,50—27, 50 


- Hnji Gorzkowice — Kamieńsk w 
-ści półtora kilometra od stacji Gorzkowice 


„Idea Jagiellonów" — 


li pór 
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„ PFEIFFER Newroti3 | 


-- AMATORZY CUDZEJ WŁASNOŚCI 


KILKA WAGONÓW TOWAROWYCH ZOSTAŁO USZKODZONYCH. 


W dniu 23 marca r. b. o godz. 20 na 
odlegio- 


wykoleił się jeden wagon pociągu towaro- 
wego Nr. 197, na skutek czego, nastąpiło 


rozerwanie pociągu na dwie części. 
| ka gaiaren A 4 


wagony 


kryte w oderwanej części pociągu uleg 
uszkodzeniu, a dwa wagony wykołeily Się 
zupełnie zatarasowując oba tory. 
Wypadku z ludźmi nie było. 
Ruch kolejowy uległ przerwie przes 
ło godzinnej, aż de usuniecia MC) 


NA KUPCA Z BEDZINA W LODZI. 


W dniu wczorajszym przy zbiegu u: 
licy Zawisza i Franciszkańskiej miał miej 
sce tajemniczy zamach  rewolwerowy na 
kupca, pochodzącego z Będzina, piejakiego 
Chaima Hajduka, który odwiedzał Łódź 


- tylko w celu dokonywania. transakcji han: 


dlowych z tuiejszymi kupcami. 
„Wczoraj znalazłszy sią przy zbiegu 
wspomńłanych ulic z bramy — jednego z 


domów ugodzony został kulą z rewolweru 
przez nieznanych. osobników. Kula ugodzi- 
ła A w prawe PO > go 


raniąc. Hajduk upadł na chodnik uliczny, 
brocząc krwią. 
Na ulicy powstał popłoch. Napastnik 
zbiegł w nieznanym kierunku. | 
Do Hajduka wezwano lekarza Pogo 


 towia Ratunkowego, który udziełiwszy mu 


opatrunku przewiózł go do szpitala św. J® 
zefa, gdzie dokonano wyjęcia kuli. 
„O wypadku powiadomiony został HL 
komisarjat połcji, oraz wydział śledczy. 
; Dochodzenie w toku. (p) 


co w POLSCE KWYTNIE. 


Polska staje się powoli krajem emery 


R tówą Oprócz tego Polska przoduje innym 
państwom wysoką ilością emerytów mło- 
— dych.; : gpuczające i wyjaśniające jest ze- 
1156 Sygnał czasu, hejnał z Wieży stawienie wydatków na emerytury cywilne 


„i wojskowe w latach: 


'r.1924 33 miljony zł. 
r. 1928 130 miljonów zł. 


R „radosnej twórczości” 
Jest to zatem wzrost 4-krotny. Nač- 


mientć jeszcze należy, że wzrost emerytit: 


wojskowych jest aż 5:krotny. Ofo najwys 


mowniejsze świadectwo zmian osobowych; 
przeprowadzonych w wojsku ł w urzędach. 
A pamiętajmy, że oprócz tych emerytów 
mamy jeszcze 182.000 bezrobotnychH. 

". TeE wygląda w cyfrach gospodarką 


- 3tan wody na Warcie w ciągu ostat: 
niej doby gdzieniegdzie się Loach a Kra 


„miejscami ruszyła. 


W Sieradzu powyżej mostu utworzył 
się dość poważny zator lodowy, który zagra 


ża mostowi. Dzięki szeroko rozwiniętej tk: 


cji ratunkowej przez władze starościń- 


skie przy pondcy wojska, służby drogowej 
i straży ogniowych, należy się spodziewać, 


že most przez żywioł nie zostanie zniesiony. 
W okolicach wsi Woźniki 


na obszarze 


JAK DOTĄD NIE GROZI NIE BEZPIECZEŃSTWEM POWODZI. 


również 


powstał dość groźny zator. 


W Burzeninie kry wprawdzie  spię: 
trzyły się tuż przed mostem, lecz niebem 
pieczeństwem nie grożą, gdyż woda przeńs 
wała groblę i przerzuciła się poza mostem 
na łąki, 

W Uniejowie, pow. Tureckiego, z gór 
nej i dolnej strony mostu utworzyło się kil 
ka zatorów, które wezwana pomoc usuwa. 

Na innych odcinkach rzecznych naras 


zie żadnego niebezpłeczeństwa niema. 


Z kuźni Rosińskiego Jana, przy u. 


- Sieukiewicza 19 skradziono. zadać ko- 
y valskie wartości 360 „złotych. 


7 garażu Stolarczyka Romana przy 
- Rzgowskiej 92 skradziono w nocy z 
da 22 na 23 b. m. części samochodowe i 
"zędzia wartości 1200 złotych. 


_ Niewiadomskiej Marji, zam. przy ul. 
„ 0-—Cegielnianej 81 skradziona nortfei 
vierający 300 zł. gotówką, 


i 
K E 4 


zieże 


Z budki ze słodyczami, mteszczą- 
cej się przy ul. Gdańskiej 97, będącej wła- 
anością Piłata Władysława w nocy z dnis 
23 na 24 b. m. nieznani sprawcy skradli 
za pomocą podrobionego klucza 30 tabĦ- 
czek czekolady i inne słodycze, oraz pew- 
na sumę w gotówce. Ogólne straty wyno- 
szą 330 zł. 


* * * 
Ze stajni Zibacha Wilhelma 
ul, Rokicińskiej 10 skradziono w nocy £ 


dnia 23 na 24 
550 pave 


dwa „chomonta . wart ości 


Rae E 


+ s8zyńskiego, w którym była mowa o 


Rat co Szły tuni 


dniami, Z okazji 


"do - marsz. 


- Przed kilkunastu 
listu ks. Godlewskiego 
KWO- 

— ach pieniężnych, wydan ych w r. 1920 
przez Naczelne Dowództwo, zamieszczono 
tist gen. St. Hallera, w prasie 
nej. NIE 8 

= W liście tym gen. St. Haller, 
sny szef sztabu, stwierdził, że po klęsce 
pod Auta sztab generalny postanowił „pod: 


niesanacyj: 


Da- 


ówcze- 


nieść ducha w społeczeństwie a pośrednio 


iw armji“... Referent prasowy przy- 
„szedł wtedy do przekonania, że bez pienię-< 
dzy tej akcji w potrzebnych. rozmiarach 


„nie przeprowadzi i 
„ kredytów, dla dzienników“. 
Kr edyty te pewnym, dziennikom. 
| wówczas dano. Takie to dzienniki na pienia 


_ dze „podnosiły ducha“ w społeczeństwie? 


Dowiadujemy się tego z Nr. 519 „Myst 
Niepodległej" z 1920 r. 2:70 i 
Oto co wówczas „Myśl Niepodległa" 


gie isała: 


mid” i Nacżklnego dowództwa, na ` którego 
czele stol „kapitan Bandrowski, że pod po. 
i f zerami „propagandy w wojsku i 
„ « ego stopnia istotnie w celach * propa- 
„.'pagandy na froncie- swego kierunku po- 
fityczno-partyjnego kupowało od pew: 
„nych redakcyj olbrzymie ilości egzempla 
rzy, które to redakcje wzamian za to ja- 
koby wielbić miały pewne osoby. polity- 
~<. Jane i ich polityczne czyny, -inne zaś 
- esobistości systematycznie czerniły i o- 
piuwały, a zasługi ich sprowadzały do ze 
ra. W ten sposób na tego rodzaju prasę, 
która nawet w mnóstwie wypadków nie 
_ mogła dochodzić do frontu choćby ze 
względu na trudności 
| wydano w ciągu jednego miesiąca lipca 
siedemnaście milionów marek, a na pi- 
„sma niewiadome dodatkowo blisko osiem 
set tysięcy. marek, gdy, jak wyrachowa- 
no, ża tę cenę można było nabyć obuwie 
ala trzydziestu pięciu tysięcy żołnierzy, 
„których niekiedy nawet na ulicach War- 
szawy widywaliśmy boso. 


E AIEDOSTRZEGALNIE 


wać WSUWA 
i AN 


Ua 


zażądał znaczniejszych ; 


Stawiono zarzut Biuru prasowe- | 


do pews A 


+ niewielka.. | 
Ale ci nieliczni monarchiści rosyjscy, 


kiego dziennika 


„wanej woli w tym kierunku. 


: Zi doi cyfr ' 
n się, że w ciągu lipca pisma iewicowe 
otrzymały: pod formą zakupu eszempla:: 
tzy następujące zasiłki: 


Red. „Kurjera Porannego" 62 SIE 
„Wieczornego” Mk. 265.00: 


> „Narodu“ | 


moskiewski wiel- 
niemieckiego, „Frankfur- 
ter Zeitung”, Jer. Popow ogłasza w prasie 
londyńskiej niezwykle. charakterystyczny 


B. Kae ponni 


Szczegół 2 działalności Trockiego. 


-Było to przed 11 laty, bezpośrednio 
po wymordowaniu całej rodziny cara. Po- 


nieważ 'w fakt tego okrutnego morder- 
stwa nie wszyscy wierzyli, więc Trocki ka- 


zał sprowadzić z Tobolska głowę cara. 


P ao ja w RCW WADA | 


"dow iedzieliś, ko 


+ 211.000 © 


T racki lepo 
- GŁOWĘ: CARA WRZU CIL OSOBIŚCIE DO. PIECA. 
i wręczono radzie bolszewickich 


> mowjew. 
- niew i 
istotnie należy do b. cara, 


„Tu, 


| „ROŻWOJ” s Wtorek, 2%- -80 mar ca a iser Pama 


* W ósółó m A J z „ roku 1920-2 -F0 


„» „Kuriera Polskiego" E 198 
W arszawskoje Slowo“ » 48.187 
P „Rządu i Wojska“ = Ee 44.820 
©». „Robotnika“ 40.500 
ea Swiata" us » 38.400 
>» „Wyzwolenia“ > 3 4.000 | 
„ „Szczutka” 2,127 


eye 
- YZY. 

Na radzie tej byli obecni Lenin, Zi- 
Bucharin, - Dzier żyhski, Kamie- 
Peters; przewodniczył Trocki. Po : 
stwierdzeniu i zaprotokułowaniu, że głowa 
na propozycję 


Trockiego spalono ja W jednej z sal Krein 
w dawnej siedzibie carów. a 

| Trocki własnoręcznie 
oeymioż | 


słój Z głowa = 
i rzucił do "o CE $ 


“Liczba aktywnych monarchistów - TO= 
gyjskich > emigracji 


którzy na emigracji politykę uprawiają, 


SĄ W -swej działalności niezmiernie aktyw= 
- mi. Aktywność ta wzimogła Się zwłaszcza 
- wielkiego 
Wielki 


bardzo znacznie po Śmierci. 
księcia Mikołaja: Mikołajewicza. 
książę stał na stanowisku, Że. ostateczna 
decyzja ce do ustroju państwowego przy- 
szłej wolnej i narodowej Rosji będzie mo- 
gła nastąpić dopiero wtedy, kiedy naród 


| z FO ki będzi miał możność awienia 
komunikacyjne; `? syjeki pen zie wyj 


swej swobodnej i przez nikogo nieskrępo- 


W tem sposób Mikołaj Mikołajewicz 


"bardzo był nie na rękę tym monarchi-- 


stom rosyjskim, którzy sprawę uważali za 


rzecz zgóry przesądzoną i już dawno ©- 
1 "wielkiego księ- 
cia Cyryla. Po śmierci wielkiego księcia 
namiętności polityczne wśród monarchi- 
a 
wybu- 


dotych- - 


głosili „cesarzem“ Rosji 


stów rosyjskich ponownie rozgorzały, 

walka między obydwoma obozami 

chla z wzmożoną intensywnością. 
W organizacji, popierającej 


j czas bez zastrzeżeń ideje Mikołaja Miko- 


' łajewicza, w t. zw. „Najwyższej radzie mo- | 


. narchistycznej* zarysowała się poważna 


` różnica poglądów. Jeden z wybitniejszych | 


, wał Krupieńskij, 
- domagaiacy się 
"monarchistów, 


ł 
SER 


| jał obu wysłanników - bardzo o: g l 


działaczy organizacji, były członek Dumy 


państwowej, Markow IL wystąpił z wnios- - 


kiem, by „Rada monarchistyczna* uznała 


Cyryla cesarzem Rosji. 


jest stosunkowo | 
- dy przybocznej „Cesarza“ Cyryla, chcąc dać 


WZMOŻONA AKCJA NIELICZNYCH , „PO DDANYCH" Żokido „CARA“. l 
a że tytułowali go / „książęcą”, 


t- oai 


stawiony został 
dziennym zjazdu : Rady 
„który w. najbliższym czasie odbędzie się - 
"w Paryżu. Na- zjeździe tym niewątpliwie a 


że wielki 


Przeciwko temu - 
-wystąpiło jednak z całą gtanowczością „łe- ra 
- we skrzydło” Rady monarchistycznej. Kom | 


dajac im narazie żadnej 
kilku dniach polecił zakomunikować Ra- 


a "ie 
„cesarską“ mością, pomimo iż członek Ta- 


dobry przykład z naciskióm tytułował Ks. 
Cyryla „cesarską mością“: -: 

Coo „Cesarz” Cyryl wysłuchał swych go- 
Sei; poczem sucho się z nimi pożegnał, nie 
odpowiedzi. Po 


dzie, iż zaproponowanej mu godności „Wo- 
dza” monarchistów... „rosyjskich nie przyj- 


muje. 


Problem ainaniać cesarza -Cysyła po 
obecnie. na porządku 
monarchistycznej, 


dojdzie do bardzo ożywionej 
poglądów między „lewymi* a 
monarchistami. Należy 


"wymiany, 
a „prawymić 
jednak zaznaczyć, 
książę Cyryl zbyt wielką po- 
pularnością w kołach emigrantów rosyj= 


skich się nie cieszy, wobec czego zdaje się 
być rzeczą - wątpliwą, by zwolennicy pE 


sei znaleźli się na zjeździe w Wigkeza 
C 5 


Miejski Kinematograt Oświatówy 
= Oa 19, Il do 27, m. 19293. ` 3015 
a Dia doronta: | aa ne 


promisowe rozwiązanie sporu zapropono- f. 


który zgłosił wniosek, 
ale nie cesarzem Rosji. 


"wobec 


rzy mieli z wielkim księciem 
bezpośredni kontakt. Wielki książę przy” 


rmedstawiciele P 


uznania Cyryla ; wodzem 


_ Wniosek Krupieńskiego został przy: B 
czego Rada wydełegowała "R 
|. do w. ks. Cyryla specjalną delegację w o- || 
-  sobach Gorczakowa i Krupieńskiego, któ- Zam 
"nawiązać w 


Dramat w 13 aktach vedbi rozgłośni 
" powieści - 


_Hartiety Bescher. Sweot 


Ast przedmieście i 


| pomyślał. 
| — Po ca. ludzie na parapecie osna 
' stawiaja doniczki? — snuło mu się po glo. 


| 
j 


k_—4 


w 


= (KEJ Jak wiadomo od lat 
agttują bolszewicy między 
partjami Zachodu za urządzaniem wspól- 
nych wycieczek do bolszewji. Takie wyjaz 
dy miałyby naocznie przekonać europej- 
skie partje robotnicze o tych „niesłycha- 
nych* sukcesach socjalistycznego budo- 
wnictwa w Sowilepji, o „dobrobycie* so: 
wieckiego proletarjatu i o wielu 
rzeczach, o jakich - europejski 
„hie ma pojecia“. se 
Należy przyznać, że agitacja 
miała i ma powodzenie, gdyż od tego 
czasu liczne grupy europejskich i amery- 
kańskich robotników odwiedzaja S.SIR.R. 
Inna rzecz, że holszewicy potrafili wyka 
rzystać sytuację 
szta mogły im się stokrotnie opłacić, cho- 
ciaż.może nie w formie materjalnej, to na- 


taka 


pewne jednak w formie sympatji do komu. 
kordonem. Po: 


nizmu i poza czerwonym. 


wróciwszy do domu — jak pisze „Nowa 


a OSTRZELENIE Chcąc nabyć Ú 


|) proszek neszego wyrobu, nale | 
P> zy przy kupnie akcentowaćt p 
wyrażnie żądać oryginalnych | 
proszków „KOGUTKIEM" Gą- ji 
|  seckiego znanych od lat trzy”. 
„p. dziestu. Zwracajcie uwagę iod p. 
|. rzucajcie uporczywie: poleca- || 
Bone naśladownictwa w podobnem E 
B do naszega: opakowaniu 


oko zd 


„kilku 
_roboiniczemi 


innych 
robotnik 


 uregulowali ruch pociągów i 


tak, aby podniesione ko- 


_ siedniej fabryki, która 
 Bezczynnie a znajdowała 


poprosił tow. konsula. ahv tam nie 


z „ROZWÓJ * Wtorek, 26-g0 marca 1929 r, 


Zorja”" — wycieczkowcy opowiadają dlugo 


i szerako o tem co tam widzieli, to dosta- 
je się następnie do prasy i to nietylko ds 
burżuazyjnej jak się to n. p. stało z prze 
mową gocjalisty francuskiego Alberta To- 
ma, tak reklamowaną w „Dile“ Nr. 50. 


Następnie opisuje „Nowa Zorja” jak | 


to swego czasu wyjechała w odwiedziny 
do SSRR. angielska „Labour party". Bol- 


szewicy już szereg tygodni przedtem „rzv:. 


gotowali się na przyjęcie gości angielskich. 
wypracowa: 
li cały program przyjęcia, bankietów, 
it d. I tak na jednej maleńkiej stacyjce 


„Dondas" pociąg z angielskimi gośćmi za- 


trzymał się niespodzianie przeszło godzi- 


nę zamiast przepisanych 5 minut. Nie wia 


domo — jak pisze „Nowa Zorja” — czem 


wytłómaczono anglikom to opóźnielie, o- 


koliczni jednak chłoni dobrze o niem wie- 
dzieli, napędzono ich bowiem z 
wozami i kazano zwozić słomę do są: 
od kilku lat stała 
się w pobliżu 
drogi żelaznej. Gdy nawiezinne inż spo- 
ro słomy, wówezas wpakowano ją do pie- 


ców i podpalono. Gdy z kominów buchnęły 


kłęby dymu, puszczono pociag a goście mo 
gli się naocznie przekonać, że fabryki pra- 


-. cują „pełną parą“. Później dopiero dowie- 
„dzłano się co było powodem 


tej. 
Oto miejscowy sowiet pomylił 
dnia przyjazdu delegacji i 


szopki. 
się co do 
ta omyłka spóź: 


‘nita przygotowanie inscenizacji... 


.„Jak się dowiadujemy — pisze 


 ganizuje wycieczkę galicyjskich  ukraiń- 
ców do raju". Możeby ktoś ze śŚmielszych 


spę- 
dzano nieszczęsnych chłopów, do opalania 


m dawno AH A pA dy 1 Po e. 


„pięknego“ 


końmi í - 


„No- | 
wa Zorja* — konsul SSRR. we Lwowię or. 


sze galicjanie nie mają u siebie fabryk i 


no uyn się nie rozumieją, a po drugie 


szkoda na takie blufy jak już nie trudu 

chłopów to przynajmniej koni“. | 
Pod innym znowu tytułem „Z hu- 

moru naszych dni“ pisze „Nowa  Zorja' 


tak: „Nierównie wesołem jest i to, że ten 
(„Dilo“) narodowy dziennik agituje za wy- 
wiezieniem galicyjskiego muzeum do 
} państwa za Zbruczem, cho- 
ciaż cały świat wie, że czerwoni komisa- 


"Trze, na wszystkich targowiskach wyspeże. 


dają muzcalne rzeczy obcym burżujom, i 
gdzie już sporo rzeczy z galicyjskich mu- 
zeów poprzepadało*... | 

Następnie dziękuje „N. Zorja* re- 
dakcji „Diła* za reklamę, jaką robi „N. 
Zorjić — i tak kończy swój artykuł: 

„Oczekujemy tej chwili, kiedy Świet 
na Redakcja „Dila“ przejdzie iawnie na 
— wiarę muzułmańska, która rozszerza 
się „na blizkim Wschodzie". Wtedy dopie 
ro narodowe wychowanie pójdzie u nas 
„pelna parą" naprzód. 


MUAA 4 


ROZWIĄZANIE „SOJUZA  UKRAINOK*". 
- Starostwo grodzkie we Lwowie zawie 
siło dnia 16 b. m. działalność T-wa „Sojuz 
dkrainok* we Lwowie. Równocześnie poli- 
cja opieczętowała szafy T:wa i zażądała 
wydania wszystkich ksiąg. 
~ Zawieszenie działalności 
krainok* nastąpiło na skutek 
nia statutu swej działalności. 
Jako powód podaje Starostwo grodz 
kie fakt, że podczas panachidy za O. Basa- 
rabową członkowie „Sojuza  ukrainok” 
urządzili nielegalną zbiórkę na więźniów pa 


„Sojuza ue 
przekrocze- 


litycznych i na ten cel sprzedawali kokari- 


ki. Fakt ten charaktervzuje Starostwo jas 


ko wybitnie polityczną działalność. 


CAKE RZN R ES E E S OW A NARAJRA ZA 7% 
x a 
Z f 
H F F 


"fwan był pr ostym, skromnym PR 
wiekiem. Był z zawodu złodziejem i obcho- 
"dził właśnie jubileusz: 
„łalności. Uroczystość ta odbywała się w 
szynku „Pod nocnym ptakiem“. 

Gdy o świcie apuścił szynk, udał sie 
dostał się w odludną u- 
liczkę. Zwróciła jego uwagę samoina wil- 
la. Czy nie możnaby tu RoeeDoWaĆ 0 


wie. Gdy się już wy ciśnie okno, łatwo wy- 


wrócić - taką 'donicżkę; mieszkańcy domu 
budżą się i djabli biorą całą wyprawę... Ła- 
two się wkopać... 

"Więc z wielką ostrożnością zabral 


się do roboty; czasu wiele do namysłu nie 
się coraz jaś- , 


na dworze stawało . 
"Wycisnął z wielką zgrabnością szy- 


mial: 
niej... 
_bę, usunął doniczki, 
po minucie stał już na parapecie 
wpatrując się bytro w 


okna, 


pa po posadzce. © 
= O do licha! 


< Noga jego potknęła Się 0 COŚ _mięk- | 


a > wielkiego, nieporuszonego. Za- 
chwiał się. chwycił ręką poręcz krzesła, 


25-lecie swej dzia-- 


- lampą uprzedził go: zagrodził 


cego. : 


przelazł przez okno i 


ciemny pokój. Po- 
tern zszedł z parapetu i ostrożnie p sa | 


krzesło zderzyło się ze R PA na 
stole wydała głośny brzęk. iwan przyku- 
cng? pod stołem... | 


Po chwili zjawił się na progu poko- 


ju jakiś człowiek z lampą w ręce. Skiero- 


wał światło lampy na wszystkie -Strong i 
niebawem ofkrył włamywacza. . 

'Iwan odrazu zrozumiał, że pozostaje 
mu jedynie ratunek w ucieczce; podsko- 
czył, by pobiec do okna. Ale człowiek z 


Potem człowiek z lampą usiadł na parape 
cie okna i rzekł spokojnym tonem: 

— Bardzo się przestraszyłeś? 

— Tak — rzekł Iwan wielce zakłopo- 
tany — przestraszyłem się. 
| „— Jakże można być takim nerwo- 
wym! Nie lękaj się. Właściciela willi nie- 


-ma w domu. 


Iwan spojrzał zdumiony na sd 


— Hm... tak... a kim pan jest? 
— Ja? Zgadnij. 


Iwan rozglądał się po pokoju, spoj- 


rzałl na zwiazany worek na podłodze... na 
otwartą szufladę biurka... | 

- O ten worek właśnie potknął się, Wreszcie 
"spojrzał na uśmiechniętą twarz słedzącego 
"na parapecie okna. : 


' —— Coś takiego!... że 


A ja myślałem, 


| natknąłem się na właściciela domu! Więc 


mu drogę. ' 


i ty też jesteś włamyw siem? Chciałeś też 


kraść? Czy jesteś sam? 


=- Tak, zupełnie sam. 

-—— A jak się tu dostałeś? 
drzwi i okna były zamkniete? 

— Ja? Miałem soUrolińny klucz. U- 


Przecioż 


. tworzyłem drzwi i zamknąłem je za sobą. 
. by mi nikt nie przeszkadzał. 


— A gdyby wrócił gospodarz? 
_.— Nie wróci... Gra całemi nocami w 
karty w klubie i wraca dopiero około siód 
mej. Możemy zupełnie spokojnie pakować 


-i o godzinie szóstej wszystko wywieść. 


— Wywieść? — zapytał Iwan zda 

miony, 
| — A coś ty sobie myślał? Jestem ne 

woczesnym złodziejem i pracuję wedle no- 
wych metod. Wy ze starej szkoły złodziej: 
skiej nie nauczyliście się nowych syste- 
mów. Pracujecie po partacku, bez zasta- 
nowienia, bez finezji. U was rzeczą naj: 
ważniejszą jest dostać się przez okno, coś- 
kolwiek skraść i uciec. Nis, mój drogi. 
trzeba iść z duchem czasu! 

-- A jak ty pracajesz? ` = zapytaj 
Iwan i usiadł na worku. i 

— Ja? klanowo. Całv tydzień zuży- 
łem na obenrear»  Wazystko zhadałem. 
jak mieszka gospodarz, co robi, gdy wra. 
a duo domu. kiedy wychodzi z mieszka: 
nia. Wiem, ze mia lokaja, który nie pocu- 


- ba posiadać „zdolności. 


| Przyjmuje W K ŁADY oszczędno- | 


> Ba się spieszyć. Włóż 


M RE JEROACE A „ROZWOJ“ Wtorek, 26-50 marca 1929 r. 


Kacjery artystek filmowych 


nieważ wiedziałam zgóry, że tam i fak nie 


Niezrównana artystka komedjowa 
Paramountu, czarująca Bebe Daniels, opo- 
wiada to następuje 0 początkach swej ka 
tjery: | 

Ażeby zostać AZ filmową trze- 
Chodzi tylko 0 to: 
ne o 

Już jako dziecko 
przed objektywem. Było to wtedy, 
matka moja grywała w jednej z pierw- 
azych wytwórni filmowy h małe rólki. 


mnie zaś litościwy. reżyser powierzał ro! 
aniołków i niemowląt. 


lo ODDZIAŁ W W ŁO DZI 
| 17. ul. Polkowska 17 | 


Spółka Ausyjaa 
_ Założony 1861 roku 


"| załatwia wszelkie czynność | 


bankowe 


śćlowe w złotych i walutach 
„ 6bcych — na każde żądanie: 
a terminowe. | 


je w domu, wiem, że gospodarz o ósmej wie 
ezorem idzie do klubu, że gra tam przez 


całą noc i wraca o siódmej rano. Tym- 
czasem willa jest opuszczona. Widzisz, tak 
Ssi pracować nowoczesny złodziej. 

— A więc nie wraca przed siódmą? 
ś — Z pewnością. Jestem doskonałe. 
zoinformowany. Słuchaj! Postanowiłem 


- całą willę wyprzątnąć. Na tem odludziu 
nikt nic nie dojrzy. Na godzinę szóstą za- 


mówiłem dwa ciężarowe auta. Są to moi iu 


dzie i wyniosą wszystko, 


"wan zawołał pełen podziwu: 
< — Bajecznie! Całe mieszkanie? 
- — Tak, wszystko. Już niejedno zao- 


3 falem spakować, 


— Czy chcesz, bym ci pomógł? 
- — Dlaczego nie! Pomagaj! Czas te 


pieniądz! Do roboty! Ja wypróżnię biurko, 


a ty najpierw zdejm ze ścian obrazy, a po-. 
tem spakuj książki z bibljoteki. | 


ć _ Bezczelność „nieznajomego złodzieja 


ścian obrazy, wyjął z bibljoteki książki i 


związał je w większe paczki. 


„0 + — Tak, tak — rzekł — nowocześni : 
| jpodzieje są zuchami! 


"+ — Nie'mów tyle. Szkoda czasu. Trze- 

lampę do skrzyni. 

Ostrożnie! Lampa z porcelany! ' | 
„iwan pracował z całych sił: pakował, 


mu Danielsów z powodu marnej 
finansowej, bynajmniej nie były różowe. 


| samej sobie, zastanawiałam 
występowałam. 
gdy 


| z panna Daniełs?* 


| > działam. > 


| to por jeszcze dziś po południu". > 
Obiecałam przyjść. Byłam tak wzru. 


i -fallachi, oe pomijając własne, i 


„dzisz, 


Pewnego popołudnia humory. w do: 
"Sy tuacji 


Ukończyłam właśnie szkołę i 
od pewnego czasu u matki. 
dnia wyjechała na zdjęcia. 


mieszkałam 
Matka tego. 


e 
nad tem, toby tu. zrobić, aby zapełnić mat 
czyną kieskę. Już oddawna chciałam tak 
bar dzo być jej pomocną, jednak szezęście, 


jak na złość, nie uśmiechało się „do mnie, 
Pa, jeszcze gorzej, nie chciełi się 
| uśmiechać do mnie 
nich znało co prawda oddawna moje 
| zwisko, jednak dziwnym zbiegiem okoli- 
, cznóści zapominali je zawsze, ilekroć zda: 
rzała się okazja uczynienia czegoś dla mnie 

Owego ponurego południa zadzwonił 
Ha- 


W. ielu z 
na- 


i reżyserzy. 


nagle: telefon. Kierownik produkcji, 
rotad Lloyd, powiedział: „Czy mogę: mówić 


Zdawało mi się, že žie 
„Pani Daniels niema w domu" tnówie:. 
Pasa a 

- „Nie chodzi mi "Kyńajmniej © panig 
Daniels", odpowiedział zniecierpliwiony, * 


| głos, „pragnę mówić z panna Daniels 
że - właśnie . 


Wzruszona wyjakałam, 
nie ma tę przyjemność. 


. „Proszę przyjść do wytwórni,. jeśli 


szofta, że najchętniej byłabym się rozpłaka- 


ła, gdy z _ przerażeniem przypomniałam ' | 
sobie, że przecież nie mam co na siebie 
włożyć. Nic, ale to absolutnie nici. Każda 


| kobieta była już chyba w podobnem poło- 


żeniu i zrozumie, co to za uczucie. 
„Poczęłam szperać po szafach i 


jak EPER wydaje muü „nowoczesny zło. 


dziej" zarządzenia. Ten bowiem usiadł wy- 


godnie w fotelu, zapalił papierosa i  przypa-. | 


trywał się pracy Iwana. 


Około szóstej zajechały dwa ciężaro- 7 


we auta. Wszystko było spakowane i zwią- 


zane. dwan ze zmęczenia ledwo trzymał się 


na nogach. Chciał także zapalić papierosa, 
ale towarzysz jego zawołał: 
— Nie palić! Wynoś skrzynie i wory. 


na gz się śpieszyć, by nas nie zaskoczo- - 


— A dlaczego ty nie pomagasz? . m 
zapytał Iwan. 

-— Bo pracowalem. iädi tobą. Wi- 
jeszcze pół godziny, a obędzie po 
wszystkiem. 


w l Ra x: 


Na dworze było zimno. 


złodziej” przystąpił do aut i przypatrywał 


się obojętnie pracy Iwana i dwóch postu- 
; gaczy; którzy umieszczali we 


_lmponowała Twanowi. Zdjął posłusznie ze. wyniesione z domu rzeczy. 


— Czy jesteście Już. gotowi. Z wszyst = 


wnętrzu aut | 


kiem? 

- — Tak, już wszystko zniesione, 

- Teraz zwrócił się do Iwana r „raekł, 

śmiejąc się: 
| — Możesz sobie teraż: półść.. 


Pa a= M — zawołał Iwan- | täumiony, ku 
— a rze 
o. a podziwu „pam, 5 c; 


tt + Jakie Sian. 


Pozostawiona. . 
właśnie 


również | 


rozumiem. ; 


pór. | 


M wyzyskiwać | cudzej pracy... Oto 
rubla. 
A > 


"bla, 
pracą... Rubel ten parzył go jak ogień. 


OON 


onie znajdę.. w szafie mojej matki PCE 
ziam jasną, prawie nową suknię popolu: 
- dniową. Nie namyślając się długo włoży 
"łam ja: ma siebie. pasowała znak omigiet 
Teraz br aklo mi tylko pantofli. Te, które 
posiadałam, bynajmniej nie wyglądały põ- 
_nętnie. W. rzeczach ciotki, która bawiła 


właśnie u nas z wizyta, znalazlam. odpowie 


dnia pare. Udałam się "7 mani serca do 
wytwórni. z 
te 

„Wynikiem. tej wizyty het mól kofie 

-trakt z jege 


„ Haroldem Lloyde m! Zastałam 


barierki 


-Mama i ciotka. nie gniewaty sie Var 
dzo. Zdaje mię się nawet. że dziś 


czyby mi już tę; „pożyczkę" i garderi oby. x 


Humor. 


RACHUBA cz ASU. 


morye: Gdy myję Sal ace mi A 


j bardzo smutno na duszy. 


Icek: Dlaczego? 
- Moryc: Bo: mysle sobie. jek to rok 
prędko przeminą. | | 


„OSZCZEDNY i PRZEWIDUJĄCY. | 
| Chory z z prowincji: Czy. nie  OBIBy. 
-. pan doktór zrobić mi operacji zaraz dziś? 

Chirurg: Dlaczego panu. tak zależy 
* ną pośpiechu? 

Chory: Bo jutro przyjeżdża moja cór 
ka, to mogłaby przy < aposdbnoiri: zabrać 
mole zwłoki. e, A. 


| NASZE DZIECI. 
| — Nie cheesz jeść razowego. chleba? 
To źle, moje dziecko, od - razowego chleba 
_ będziesz miał rumieńce! ck | 
| | =— A wujaszek to „pewnie zażywał o 
chieb TaZOWy, jak tapake? > ea 


4 


— Te, które | fakog PEN 

— Czy. to są twoje rzeczy” 

-= — Ale też i nie twoje! 
Mylisz się, bratku, wszystko to est. 


moje... 


= Więc ty jesteś gospodarzem? . 
| — Czy nie mówiłem ci, że wy, sta~ i 


rzy. złodzieje, jesteście durniami? Kim ja 
jestem? - Naturalnie, 


że ` jestem gospada- 
rzem. Dziś się przeprowadzam. Ww nocy pa: 
kowałem. Przyszedłeś i pomagałeś mi. Nie 
miałem nic przeciw temu. Raz przynaj- 
mniej uczciwie zarobiłeś na chleb. Nie: chcę 
masz... 
i wcisnął w gere Iwana srebrnego: 


Potem wsiadł do auta i odjechał szybko. 

“= “Blońce już przygrzewało, gdy TWAD Ę 

Kroczył pustą uliczką. W pięści ściskał ru: 
którego zarobił uczciwą, trzygodzinha 


"Gdy mijał most, cisnął z wściekłością | 


rubla do rzeki, Podwójnie go bolało, że teh 
pech przydarzył mu się właśnie w dżień 
jego jubileuszu... A właściwie rad być po. 


winien, iż mu się gorzej nie powiodło, ŻE e 
go nie związano i tem samem autem nie i 


- odstawiono ña policję... 


Ze  Spuszczoną główą wrócił do szyn : 


4. Awerozeüko ` 


przeba« . 


Nr. 88 


SPR TAR 


+ szit: aan. RA 


| ROZWOJ" Wtorek, 9-40 marca 1923 m | 


Polski rynek 


W LUTYM R. B. 


__ Wpływ zamowień w miesiącu spra- 
wożdawczym obniżył się stosunku do 
stycznia prawie o 50%. Przyczyny tego sta- 


nu rzeczy należy szukać w niezwykłe nis- 


kich zamówieniach Rządu. Ponadto bar- 


dzo ostre i uparte mrozy jak też obiite. 


opady śnieżne wywołały w dziedzinie ko- 
munikacji ogromnie dotkliwe ograniczenia, 
tamując prawie zupełnie ruch handlowy. 


| To też obniżyły się dość znacznie 
zamówienia handlu prywatnego. Również 


zamówienia przemysłu metalowego i cyn- 
„kowni wykazują znaczny spadek z wyjat- 
kiem fabryk śrub i fabryk gwoździ i dru- 
tu. Inne gałęzie przemysłu zamówiły mi- 
nimalne ilości wyrobów hutniezych. 
Sytuacja na rynku pieniężnym była 
"w lutym nadal uciążliwa, ezego dowodem 
znaczna ilość weksli protestowanych, co 


Papisty procentowe 


| 8 pr. L, Z.B, Gosp, Kraj wi ' 
5 pr. Ob.kom. B.G, Kraj 100) 3 AAA 
8 pr. L.Z Pań, Ban, Rol.|190) Ki 94.00 
8 pr. Poż. Konwersyjna 100 zł -67.00-— 
5 pr. Kon.w. Poż. Kolejj[00 60: 
iOpr. Poż Dol. 1919-1920r 100 co; 93 25 
5 pr. Poż. Kolejowa 1100 tr. 102,50 
5 pr. Poż Prem. Ser || 105,00 - 
= 12 1928 |] 5 dol 102.50 
Lisiy Zastowne 
pr. Tow,Kred,Ziemske|100 zł. | 49.75 
| SEE NZ A s A 3 2: 
i pr " [U w s A 
4tfepr, listy zast Łodzil100 , wę 
PR » » » «Wars 100, | 53.25 
8 pr. listy zast Łoaz, 100 „ 62,75 
Obligacie 
4ej, pr. Poż: Konwersyjna 
| m, Warsz, z 1925r.-|100 zł, 
$*%, pr, Poż. Konwersyjra 
m, Warsz. z 1926r 1100 „ 
.6 pr. Poż, Konwersyjn - 
m, Warsz z 1926,:j100 , 
AAGt8 
Bankowe | 
Dyskontowy . . „ „ [100 zł 138.00 
Handlowy , - s » æ JIOD 12 .g0 
Polski . . . . „. . HOO, 172.50 
- Pol. Przem we Lwowiell00 , 
Zachodni ., ea 34 | 
Zw. Sp. Zarob’ . . „ DUU „ 85.00 
SACZ Chemiczne 
 Cerata , , . -. „ | 50 zł 
Sole potasowe . 25 a 
Grodzisk . . „ „ 150. 
Kije wski i Scholtze, 100 „ 
A als p) . i % p 2 10 sa e 45 
Spiess, z. ú A 8 100 M 250,00 
Sirem. PE R -9 p e 12.50 
Elektryczne = 
Elektr. Dąbrow. . „ * | 50 zł. 105300 
Elektryczność a a è 100 w 47.00 
Pol, Tow. Elek. P, T, Ef 30 „ 
-Brown Boveri, „, . „ {100 „ 
Gródek e 3 aop p * ü w 
33 I ge ae ` 10 8 
i Światło Il em . 150, i 


a” 
, Bolgja 123,845 

n Holandja 357,62 
! Nowy Jork 8,90 


gorsze, niema widoków na poprawę sy- 
tuacji. | 
Zamówienia w dziale półwyrobow 
nie wykazały 


we uległ z przyczyn omówionych na wstę- 


pie dość znacznemu spadkowi. | 


W dziale żelaza formowego poziom 
zamówień podniósł się, lecz tylko nieznacz- 
nie, dzięki zamówieniom na skład. 

Tak samo też wykazują zamówienia 
na żelazo uniwersalne w miesiącu spra- 
wozdawczym pewną drobną zwyżkę w sto- 
sunku do stycznia. Zamówienia na walców- 
kę podniosły się w stosunku do poprze- 
dniego okresu dzięki dobremu zatrudnie- 


niu fabryk gwoździ i drutu. W tym dziale 
blach grubych uwydatniła się również 


pewna aczkolwiek stosunkowo słaba popra- 


Fabryk «.ukru 
|Chodorów |. 
Ciechanów , , . . 
Czersk . s s . d 
Częstocice . „ . JiS 
Gosławice „ . . i 
Michałów . ERIE 10 [U 
Warsz, T, Fabr. cukr.| 10 » 
Fabryk cementu 

F irley 084% y 


39,00 


50 zł, 


Y -.a 
Wysoka , . » » 


Kopalń i zakładów 
- . hutniczych 
Warsz, T, Kop. Węg.j100 zł, | 


- Naftowa od 
Polska Nafta. . .| 25 zł, | 
Standart-Nobelł - 450» | 
Fabryk Metalowych 


| 50, 


3.25 


jlpop + . . 
Modrzejów . . 
Norblin . , , 
Orthwein , a . 
Ostrowiec Ser, BI. 


e 
LJ 
LJ 


A a ; 
Rudzki , . . . 
Starachowice , 
Ursus , . , . 
Zieleniewski . . 


Fabryk Wyr, Włók: 
Zawiercie , , . 
<zyrardów , T 


Przedsięb, Handlow. 
Borkowski . „ „ „| 25zł 


wiry «. „JW 
Syndykat Rol, Warsz.| 20 „ 

Spożywcze 
słaberbusch , , 
Herbata-Szumilin 
Spirytus „ „ s o» >? 


226.00 


Przedsiębiorstw różn]. 
Żegluga . >’ 
Bristol „ . . . . 
Najewski i Seka. 
Lombard . , $ 
Pustelnik . . . . 


Paryż 34.800—-34,80 
Praga 26,42 
Szwajcarja 171,61 
Sztokholm 238,26 
Wiedeń 125.368 


żadnych poważniejszych 
zmian, Wpływ zamówień na żelazo handlo- 


wa. W dziale blach cienkich natomiast ob- 
niżył się poziom zamówień bardzo  Znóae 
cznie, bo wynosił tylko połowę w stosunku 
do stycznia. | 

Brak długoterminowych kredytów 
ogranicza inwestycje w zakresie lekkiego 
materjału powierzchni kolejowej, a tem- 
samem ilość zamówień do minimum. 

Dziai maioualu nawierzchni koleż 
normalno-torowej, jak juź na wstępie wspo 
miano, wykazuje w stosunku do wszyśte 
kich powyżej wyszczególnionych artykułów 
najwiekszy ubytek w zamówieniach. 


PTETYFPETEDZAJ TRE . ». 8 ga iR 


IDEA EKSPORTU W NIEMCZECH. 


Akeja rządowa w kierunku popiera 
nia eksportu znajduje żywe poparcie w 


kołach nietylko bezpośrednio zaintereso- 
wanych w rozwoju cehspansji przemysłu 


leez również w kołach - parlamentarnych. 
Przy sposobności omawiania sprawy u=- 


bezpieczeń kredytów eksportowych, słysza 
no często o skarzach przemysłowców nie- 
mieckich na wysokie premje i koszta po- 
łuczone z płaceniem odsetek za udzielone 
kredyty eksportowe. Dezyderaty przemy”, 
słowców zostały niedawno do pewnego 
stopnia uzwgłędnione w modyfikacjach wa. 
runków ubezpieczenia kredytów eksporto- 
wych (Bxportkreditversieherungsstelle. — 
Obecnie zanosi się i na to, że i odsetki od 
kredytów rządowych, udziełanych przemy 
słowcorma i kupcom, ktorzy zostali poszkoda 
wani wskutek stosunków wojennych (Li+ 
quidatios, Gewalt — und  Ausgleichsges< 
chiidigte) zostaną obniżone.. Oto kilka dni 
temu w komisji budżetowej Reichstagu = 
okazji debat nad kredytami eksportowemi 
wniesiono wniosek, poparty przez  człone 
ków partji socjalistycznej, centrum i Deut- 
che Volkspartei, proszący rząd o watawie= 
nie w budżet r. 1929 kwoty mk. 500 tys. 
jako pierwszą ratę roczną dla obniżenia 
odsetek przy udzielaniu kredytów dla 
przemysłowców i kupców,  pogzkodowsw 
nych wskutek wojny. Cała akcja ma obej- 
mować lat 5 przyczem następnych rat, je. 
szcze ściśle nie określono. 

W dziedzinie akcji, mającej na oelu 
popieranie eksportu, należy zaznaczyć, że 
w ostatnich czasach  Reichsverbanhd der 
deutschen Industrie rozwija w tym kierun 
ku żywą działalność między eksportera« 
mil W ostanich dniach prezydjum 4 głó< 
wny zarząd R. V. d. Dt. Ind. odbył sze- 
reg posiedzeń pod przewodnictwem p. A, 
Frohweina, na których rozpatrywano Bpr 
wy zwiększenia į ekspansji eksportu oraa 
powzięto jednomyślną rezolucję podjecia 
jaknajżywszej polityki eksportowej (aktivs 
u. iniensiwe Exportvarderungspolitik), W; 
tym celu ma memorjał, obejmujący pres 
cyzyjnie punkty i wytyczne tej akcji tł 
przedłożyć go rządowi. W akcji tej R. V. 
ad. D. ind. ma w ten sposób skoncentrować 
wysiłki dla tych celów. Niezależnie od te- 
go mają być podjęte starania u  rządug 
mające na celu obniżenie podatków, które 
mi specjalnie obciążony jest przemysł. 


NASIONA 
Marji SZOSLAND 
firma egz. ad 1889 s, 
nagrodzona została dużym  modalem 


na 


Wystawie Wojewódzkiej w 1828 r, Za d@a 


broć nasion przez Min. Rolnietwa 
i ko anr-ynow-:- kalih 
Po'eċa na sezon biażący; © 
Nasiona warzywne, kwiatów 
| pastawne © 
znanej dobroci i pweneści 


K Mimoza: — : 


E nowiadoraióny, że względem 


> Przy, ka) Towarowej: Nr. 28. 


- » WEG; 


"KALENDARZYK 
Wtorek, 26 marca e Ludgera. 


| >. "TEATRY. 

AF A. Miejski: „—- „Dwaj panowie 3". 
Teatr Kaman „daw cieni”. 
Teatr Popular ny: „Ali—Baba“, 


WIDOWISKA. 
Casino: — „Amant © 
Splendid: — „Król karnawału” 
Luna: 2 „świat dla kobiety“ 
Grand Kino: 
Capitol: — „Moulin Rouge“ 
Apollo; wTęjeronich, pani s“, at 
Palace: — „Shańbione" 
Czary; — BA” alka o miljony" 
Corso: = „Walka o step“ 
M. Kin. Oświatowy: — 
Dom Ludowy: — _„Podszepty demona“ 
„Ramona“ 
Odeon: — „Dwa, piekielne dni" 
Resursa: — „Sad miłości” 
Spółdzieliiia: „2 Titanic" 


AWodewil: — „Dwa. piekielne dni. 
A. G. „zt Wyst. M. Oleya i-Gr= 
| w jadomiii . iie p 


oe GOŚCINNOŚCI 
Urząd Wojewódzki w Łodzi 
eudzoziem- 
ców nierestrujących się, należy | -gt0S0- 
wać . odpowiednie kary. 


„państw óbcych, którzy nie poddadza się o- 


bowiązkowi rejestracji grożą kary wysie- >= 
grzywny ao. +; 


dlenia: z reme „państwa, 
3 „000 złotych, lub 6-—tygodniowy areszt. 


Polska ma. tylu. „nieznanych przyja- 5 
' pochodzenia iż 


irudno wymagać, aby wladze godziły. . 8. Stupeckim, kt óry jah stępnie | 


niósł się na ae 


ció obcego cokolwiek 


| na ich Pobyt. w. granicach Rzplitej „ineo- 
gnito“, (m) | 


SDYŻURY- APTEK. 
Dziś w nocy dyżurują apteki: 
N. Epsteina (Piotrkowska 225), 


Bartoszewskiego (Piotrkowska 95), M. > 


senbluma (Cegielniana 12), Sukc. Gorfeina 
(Wschodnią -54), J. Koprowskiero | 
miejska. 35). p) 


Konika policyjoa _ 
EA 


AER AMY MIAŁY DZIEŃ PECHOWY. 
Wezoraj miały miejsce dwa  niesz- 


częśliwe wypadki poślizgnięć. Jeden z nich ` 


- zdarzył się przy ul. Zielonej 12, gdzie nie- 
jaki Abram: Birnbaum poślizgnawszy się 


na odpadkach kartoflanych upadł tak nie . 


szczęśliwie, że złamał sobie lewą rękę. 
'Podobny wypadek miał miejsce w 
sieni domu przy ul. Zamenhofa 38. 
mu również 49-letni Abram- Rżewski od 
nosząc złamanie lewej ręki. 

| W obydwóch wypadkach. pomocy t- 
s dzielił im e Pogotowia 


* SEZONOWI STRZELCY. | 
OW ciągu dnia 23 b. m. władze polt- 


strzelanie z petard . 
— Rynflada z ah zam. - przy ul. 
leksańdrowskiej Nr. 


4, Tynica Frańciszka, ZAM. -przy ul. 
mierzą 14 i Pietrasika Ksawerego. 


k i 


łot Madame a 
„Całuję twoją dłoń | > działając w dobrej wierze, 


do omawianego doniesienia, tymczasem ob 


P> 'P. „domagali się zamykania 
spisując opierającym się. „protokuły. 
| Jak. donosi „Polpress*, inlerpelowan? -i 
W. sprawie tej. starosta grodzki, BE 
miński, wyjaśnił, iż Starostwo nie otrzyma | i 
„ło do wczoraj do godziny. 3—ej. żadnego 08 
-kólmika, W: tej sprawie że tedy nie. 
| doniesień „0 rozporządzeniu Ministerstwa 
; : Przemysłu i „Handlu traktować jako. 

= stawy. * 


- „Chata wuja "Toma" 


został 


_Obywatelom l 


Nowo- = 


PŁOMIENIE W GMACHU RINOTEATRUI 
kino": 


- Uległ 


Ratunko- 


: inie lat 64, zam. przy ` 
Nr. 18 w Łodzi. ów $ "śzłoreh ima 


| tylne. nociągnęły do odpowiedzialności za wy Ja ona 


z chloranu — potasi 


22, Andrze akeen X 
Władysiawa, zam. przy ul. Kijowskiej Nr. 

Kazi- 
oam. 


u sg 


ROZW aj Wtorek, 2680 | marca 1928 i Row, DE : R RE 


sy dniu Ww CZOŁ ajszym pisma doniosły, 


| ia sklepy w. tygodniu przedświątecznym GE 
— twarte być. mogą do: godziny 9—ej wieczór, 
Minister- 


na podstawie odnośnej decyzji 


stwa Przemysłu i Handlu, Nie. mając kon` 


ni 


„kretnych. danych wiadomości tej nie u: » 
Aż mieściliśmy. | 28 


"Właściciele i sklepów 


„zastosowali. się 


funkcjonarjusze 
-skl epów, 


chodzący swoje dzielnice | 


Strze- 


może 


CP. Śtramitski” zapewni. “Jednak, dż 


natychmiast po otrzymaniu oduośnega E os 


kólnika poda to. publicznej wiadomości. 
"Tak więc chwilowo. obowiązuje 


- Pomijając już to, . że nie rozumiemy 


W dniu 18 marca r. p wybuchł po- C akieki'e gm. Vusi powstał Z. ispowodu 
„żar w zabudowaniach Kałużnego Kazimie > nieostrożnego obchodzenia się z 


-rza we wsi Wiśniew, gm. Wilczogóra A M pożar w zagrodzie 


lego. 


prze- 
sąsiada _Hewnera 
Władysława. 


Pożar: powstał - z śpovódn wadliwej. 


budowy komina. Straty spowodowane po- 
Patou pare około. 4 S złotych. 


* Probos Z= 


w dniu 28 b. m. we „wal 


W dniu 23 b. m. w gmachu. 
teatru „Resursa“ przy. ul. „Kilińskiego 123: 


. powstał drobny „pożar Z. povodu. „zapale 
- nia się sadzy w kominie.. 


- Na. miejsce przybyła straż ogniowa 
II. Oddz., ogień jednak został ugaszony 
"przez personel kinoteatru jeszeze l przed | 
przybyciem straży. m. OM 
kz NAGŁE ZGONY. 
W dniu'23 b. m. zmarł PFA 


mieszkaniu przy ul. Juljusza Nr. 3 Kiepsko 
August 70 „robotnik. Za wezwany 
„Pogotowia Mie jski ego 
a wady. „sercowej. a BA 

| | a > > przewiożło.: Sobaczyńska w. stanie ciężk 


lekarz - 


stwierdził -skon 


z w 


"re esi don. 
-Żórawiej 


Tegoż. dnia: zmaria „nagle 


w dniu. z A m. przy A. "Nawrot 
NE. x, w mieszkaniu laene zmarł 


w» ava m tedni u przedświat ecznym 
JESZCZE JEDEN, WYBRYK ŚW. BIUROKRAGEGO ARE: z: 
> który pracuje sam w swoim | sklepie do: aw 


dzinach, podkreślić musimy . 
swej nagości fakt, kupcowi, 
< wiązkiem wobec Państwa. jest 

się LĄ wysokich podatków, przy 
. nastawieniu ustawodawstwa socjalnego mó i 
na dać okazję do osiągnięcia przez. pewie ; 
krótki okres większych zysków. Dany U: - 
i rzad tezy. ministerst. mógłby. w tym wypad 
; ku pójść. na rękę kilkunastu tysiącom oby- > 
> wateli- kupców. Tymczasem czyni się raczej 
wW szystko, „do czego nasza odziedziczona BO > 


 ępolyecarch 


podatnikowi i życie ale dzić. 


RZ 


o wane i w porę „postanowione: 
„nia 

8 za. ruszenia funduszy ' dyspozycyjnych. 
kaz otwierania sklepów W. tygodniu przed- pozę 
świątecznym do godz. 9--ęej wieczór. 


-kalnym, oraz. 3 metry żyta i'1 metr ` 


- Sikorski; uległ podczas; ratowania „dob 
-ku poparzeniu rąk, 
skutek czego przewieziono. go. -do 
W. Zelerzu, gdzie, znajduje’ się na kura 


A Nr.'236 przy ul. Piotikowskiat 
-słabła nagle Mizerska Michalina. 
-Þotna służąca bez stałego. miejsca za 


udzieleniu jej. pierwszej. poomcy. 


| WER ogólne: „wycieBczenie.. 


< bójczym. naizeczona jego — 


na- 
"gle: Kowalski Franciszek. I w tym wypad- 
ku Przyczyna | śmierci narazie nie: - wyja- 


ty. li” tylko w wy rznaczonych mu na to go: ; 
jaskrawy w 
którego obo 
- qiszozeni 
obeenet 


SK: U. k. amtach" biurowych jest zdolna, SĘ: 


` Prasa, ze względn na dobro. swoich 


czytelników, chętnie wyręcza 'adnośne ` W 
rzędy. w ogłaszaniu tego rodzaju 
cji, jak godziny otwar cia. 
onie lepiejby jednakże: hsło, 


informa- Ę 3 
sklepów. A Czy 
- aby" 'odnośn o 
czynniki w porę nadsyłały, w. porę oprac 
„ozpotządk, 


Przecież ı nie wymaga Ao nawet.. 


-Co „udogodnienia“ mieć. bedą . p. e) 


- kupcy; o ile dowièdza SIE 0. niem ostatecz. 
wp „Mię dopiero Be. świetsch? E > 
zupelnie potrzeby. zniewalania Obywatela. . e Rosa Bią R 


| ogniem z 


„Sikorskiego Marce Ri 


| Spaleńiu uleg? dach na dome mi 
ki żytniej na strychu. "Właściciel" zagro! 


"pleców i "twarzy ; 


'SZpi 


s szycie OG nne 


LOS BEZROBOTNEJ. 
w dniu 23 b. m. ha' chodniku * 


„szkąnia. kie 
sdwia 


5 Powod 


"Wezwane. Pogotowie REY... 


_„Mizerską do. Zbierni Miejskiej. 


* SAMOBÓJ STWO. 

'W dniu 23 b. m. o godz. nE w I O 
SźRaniu Zommera przy ul. Wileńskiej 

40 napiła się kwasu solnego w celu § 

"zobaczy, 

Marja. Zawezwane pogotowie ratun 

„do 'szpitala -w Radogoszczu. gdzie. det 

-w.dniu 24-b. m. o godz. 8 m. 15. zm 

- ła. Tło, gamobójstwa” TOCYCEnE. Da ię 


„do roznoszenia | gazet 
szać mię do 0 adim.„Rózwój 


Nr. 85 


Ż ŻAŁOBNEJ KARTY. 


é. P. ALEKSANDER WAJSKŁ 
Onegdaj z pośród grona obywateli 


uyta Łodzi jednostka o wysokiej wario- 
Ści. 


Ś. p. Aleksander Wajski, brat ziiane 


go społecznika p. Władysława Wajskiego). 
| „ Handlowej. 
długoletni pracownik firmy Jan Koks (a: 


absólwent lipskiej Akademii 
pretura i farbiarnia), zmarł w pelni sił 
do pracy i czynu, pozostawiając 
Jem gronie głęboki smutek, 
stratą najlepszego męża i brata i niestre 


 (źżonego, niezastąpionego pracownika. 
W dniu pogrzebu doczesnych zwłok 


Zmarłego łaczymmy się z rodziną 1 przyja- 
ciółmi Jego w szczerym życzeniu: 
Mu ziemia lekką będzie. kpr 


usnosannrnuevnsansasnosann. 


Tea tr i sztuka 


TEATR POPULARNY, 

Dziś i jutro ra cenach najniższy: 
(od 50 gr. do 1,50;  „Ali—Baba", baśń 
wschodnia w 7—miu obrazach z muzyki 
1 śpiewami. 

Czwartek, piatek, 
czynny. 

Kasy czynne przez cały tydzień "Bez 
przerwy od 10 rano do 9 wieczorem. 


25—CIO LETNI JUBILEUSZ PRACY 
SCENICZNEJ SABINY ŻIELIŃSKIEJ. 

- Znana i powszechnie lubiana wśró . 
łódzkich melomanów artystka Teatru. 
Popularnego p. Sabina Zielińska obcho- 
dzić będzie we czwartek 4 kw jetnia awe 
srebrne gody ze sztuką. SE 


| TEATR MIEJSKI. 
„Dwaj panowie B“. 

Pełna humoru, gorąco przez publi- 
czność przyjęta komedja Hemera „Dwaj 
panowie B“, grana będzie dziś i jutro 
„wieczorem po cenach popularnych. 

Od czwartku do soboty 
-« przedstawienia zawieszone. 
Repertuar świąteczny Teatru Miejskiego. 
; W niedzielę i w poniedziałek wie- 
_czorem (l--szy i £-—gi dz. Św. W. 
„Dwaj panowie B“. 


| TEATR KAMERALNY. 
Dziś, wtorek, ostatnie powtórzenie 
ERRA cieni* z AL W gierka. 


l JUTRZEJSZA PREMJERA 
" PANNY MALICZEWSKIEJ". 
- Jutro premjera wybornej komediji 
Gabrieli Zapolskiej „Panna Maliezewska®. 
Reżyseruje Aleksander Węgierko, któ 
ty wystawieniem tej sztuki kończy pełną 
chliibnych sukcesów 
- trem łódzkim. 


Na ner chodzące 
Sa ki Wielkanoc ne 


masło roślinne 


AMADA 


8 E zastępuje w zupełności 
Westo Ksturalne 
do jedzenia, smażenia i gotowania 


g 


swo 
spówodowany 


Niech 
O Teofil Stanisz, zam 


i sobota teatr nie: | 


Teofil Stanisz, zam. przy ul. 


o^ kwielnvin 1099 r, 


bliczną. licytacje 


włącznie 


Nocy) 


współprace z ten« 


NA, 
4 odbedzie się sprzedaż przez publiczna 1- 


Do akt wykon. 127---29. 
| OBWIESZCZY 


Komornik Sądu G w Łodzi, 
Teofil Stanisz, zam. przy „onstanty- 
nowśkiej Nr. 51, obwieszcza że w dniu. 


_5 kwietnia 1929 r. od godziny 10—ej z ra- 
w Łodzi, przy ulicy Szkolnej pod nr. 


na, 

j4 odbędzie się sprzedaż przez publiczna 

licytację ruchomości: mebli, maszyny da 

szycia i in. należących do Lajba vel Leo- 

na Alfabeta oszacowanych 950 zł. 

Lódz, dnia 5 marca 1929 
| komornik ŚR Teofil Stanisz. 


Do akt Nr. 1779—28 


OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sądu Grodzkiosa w Łodzi. 
. przy ul. Konstanty- 
nowskiej Nr. 51, obwiesecza Że w. dniu 
5 kwietnia 1929 r. od godziny 10-—-ej z ra- 
na, w Kodzi, przy ulicy Szkolnej nod nr. 


30 odbędzie się sprzedaż przez publiczną. 
_ lieytacje ruchomości: 
i mebli należących do Mendla MADA REN, 


maszyny do szycia 


*Szacowanych na 800 zł. 
Lódź, dnia 28 marca 1929 r. 
Komornik a Teofil Stanisz. 


me 


Do akt. 3830—29 
OBWIESZCZENIE. 


Komornik Sadu Grodzklego w Łodzi 
Konstanty- 
nowskiej Nr. 51, obwieszcza że 
ni sodzinyv 10—ej z ra- 
na, w Łodzi, przy ulicy Nowomiejskiej 
pod Nr. 10 odbędzie się sprzedaż przez pu 
= ruchomości: konfekcji 
męskiej należących do  Suchera Dumań- 
skiego, oszacowanych na 4,200 zł. 


Łódź, dnia 35 marca 1929 r. 


4% 


Komornik (—) Teofil Stanisz. 


1870—28. 
OBWIESZCZENIE. 


Komornik Snqdu Grodzkłeco w Łodzi, 


Do akt. 


Teofil Stanisz, zam. przy ul. Konstanty- 
nowskiej Nr. 51. obwieszcza Że w dnit 
5 kwietnia 19290 r. od godziny 10—ej 2 ra- 


ma, w Łodzi, przy ulicy Ogrodowej pod 


Nr. 18 odbędzie się sprzedaż przeż publi: 
czną licytację ruchomości maszyny do pi- 
sania firmy „Remington“ i 150 krzeseł na- 
leżących do Teatru Popularnego, oszaco. 


- wanvch na 2,000 zł. 


Łódź, dnia 25 marca 1929 r. | 
Komornik (—) Teofil Stanisz. 


| Io akt. 297-—9y. 


OBWIESZCZENIE, 


go Komornik Sadu Gradzklejn w Łodzi, 
"Teofil Stanisz, zam. prev ul. 


Konstanty- 

w dniu 
ad eodziny tej z ra- 
w Łodzi, przy ulicy Szkołnej pod nr. 


nowskiei Nr. 51 obwieszcza że 
5 kwielsia 1999 r, 


mebli należacych 
oBżacowanych 


dn 
na 


cytacjg ruchomości: 
Dawida Hagendorfa, 
615 zł. . 
Łódź, dnia 22 marca 1029 p 

Komornik (-—-) Teofil Stanisz 


| - „ROZWÓJ” X Wtorek, 26-g0 marca 1929 x r. 


| Do akt. Nr. 1852—28. 


w dniu 
'nowskiej Nr. 51. obwieszcza Że 


-Kirsytein", 


| OBWIESZCZENIE, 
Komornik Sadu Grodzkiego w Łodzi 
Teofil Stanisz, zam. przy ul. Kenstanty 
nowskiej Nr. 51, obwieszcza że w dała 


5 kwietnia 1929 r. od godziny 10 ej í ra 
na, w Łodzi, przy ulicy Długosza pod R 


odbędzie się sprzedaż przez publiczną 
tację ruchomości: maszyn fabrycznych, 
należących do Franciszką Fiszet | 
wanych na 4.000 zł. 

Łódź, dnia 77? marca >> 


Do akt. Nr. 1783-—28. 
OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Łollzi 
Teofil Stanisz, zam. przy ul. Konstanty- 
nowskiej Nr. 51, obwieszcza że w  dńłu 
5 kwietnia 1920 r. od godziny 10—e] z Me 
na, w Łodzi, przy ulicy Gdańskiej pod Nr. 
9 odbędzie się sprzedaż przez publiczną Ħ- 
cytację ruchomości: mebli, maszyn do szy 
cia, tokarni. motoru. rowerów i ich częśći, 
należących do Jana Cvmermans  oszacG- 
wanych na 633 zł. 

Łódź, dnia 19 marca 1928 r. 
BORA Komornik (—) Teofil! Stanisz 


"Do akt. Nr. 128—929. 


OBWIESZCZENIE. 

Kamornik Sadu Grodzkiego w Loda, 
Teofil Stanisz. zam. przy ul. Konstanty: 
w dniu 
4 kwirinia 1090 r nd endzinv IÓ—ej z Tis 
na, w Łodzi, przy ulicv Szkolnej pod nr 


23 odbędzie się sprzedaż przez  publiczag 
Mcvtacię ruchomości: mehli, należących 


do Małgorzaty Ginter i Elżbiety Zaner, e 
szarnwanvch na 500 zł. 
Łódź, dnia 19 marca 1929 r. 

Komornik 1--] Teofil Stanisz. 


Do akt. 


1884-—28, 


OBWIESZCZENIE. 

Komornik Sadu Grodzkiego w Łodzi, 
Teofil Stanisz, zam. przy ul. Konstanty: 
nawskiej Nr. 5I obwieszcza Że w dnia 
4 kwietnia 1929 r. od godziny 10—ej z rm 
na, w Łodzi. przy ulicy Długosza pod Nr. 
43 odbędzie sie sprzedaż przez publiczna 
licytację ruchomości: maszyn falryrznych, 
należacych do firmy: „Franciszek Fiszór 
spadkobiercy, oszącowonvch na 11,300 zł. 
Łódź, dnia 20 marca 1929 r. 

Komornik (—) Teofil Stanisz. 


342 
OEWIESZOZENIA. 


Do akt. 


Komornik Sadu Grodzkiego w Lodi 
Teofil Stosisz, zam. przy ul. Konstanty: 
AWARI Nr. 51. obwieszeza Że w dniu 
1a 1090 y od godziny 10—e] Z ras 
na, w Podzi przyfuliey PL Wolnośćci nod 
nr. 7 odhedzie sie sprzedaż przez publicz. 
nu licvtacie ruchomości; 20 damskich pie- 
azczy rvpsówych. należacych do firmy „M. 
"aząacowanych na 700 zł. 

Łódź, dnia 0 marca 1829 r. 
Komornik (—-} Teofil 


R ketd 


SACZ O E 107 EA ROZWOJ Wtorek, 2 26 go, marca JE p W A 


| Posady i i prate 


z Erra tęzciwa szuka:p pra ł ra WUWA m 
BA | i cy mogę do dziesi znam = ża 
poe na. przychodnie EA 


„| Piotrkowska, AA _Gruda, 


> Kupno jsprzedaż 


a raty” jo 2 RE zy | q soba: Bi. dobrze polecona A 
— Cała Łódź, wie, że naj- | s  posżuje. posady ód zaraz o 
epiej kupuje. się. „meble | może. wyręczyć w gospo-,; | l bo Raye 
tylko. w zakładzie tapicer- | þodarstwie.. „domowem” „znaj wyrobu l > oratorjutn 

|szycie bielizny, hafty mo~ faptece 3, HAMBU 


skim B-ci Gabałów Nawrot | 

8. Otomany, tapczany | dernizuje . suknie. Wiadożj' Tue w Łodzi Glowa 

fotele, krzesła, kredensy, -į mość pod. :Marczello, poste- qa z 
restanta Zgierz pow, lódz- 


g di b ję ; OT y 4 
garderoby stoły, oraz przyj Box 38261] | 


mujemy wszelkie zamówie” | 
Lokale i |_mieszkania | | 


nia, wykonanie solidne. Na | 
raty — za gotówkę. 4253 da na 
can i ERE a RAEC 5 po* 
PAGAZYŃ OBUWIA KONSTAN | kojowe, służbowy i wszel | 
TYNOWSKA 26 tel, 77-22 |kie wygody, położone naj | 
J. JAKUBIEC Poleca na se- |pryncypalnej ulicy, Oferty 
| zón wiosenny wielki wybór | sub, ke araz“ > | 7398- -0 = SE 
| obuwia. męskie, damskie i teeman a sa | E 
dziecinne, UWAGA! Ceny lė Z rzyjmę Panów na miesz- F 
bardzo przystępne gdyż nie. p „kanie, Windomoig, A + 
MAM. pe se umów na. ra j5 Kościuszki 11 mil, Ji , 
pty, Firma nawie. od |. : OE 
10 roku” > _A8T8—0 |. _ Różne. > 


|| az 'Reneta i zadne) jeden itr zł. 3 | 
— Wino å ja Tokaj i pe | y . LU ra 8 
RE Miód (odziały) sę ko SEE r * cu 4 


| "sram J 
„Mityczne - 
i je. 


se ai; Najsterszy 3 największy u SĘ 
Handel Win, Wódek i Towarów 

„a Koionjalnych = — 
POD FIRMA >o o 


= Pr. Narutowicza) - 
Telefon 43—76. 


| me PK] ude D koroi pes 
E PETRY wspólnika z skat. i 


| | {le towary «swetry, kapy p 
i łasna śiędzika: Place a . pitalem od 5 do 7. „tys. INadrot As Li pięta PERE 
$ i zł. do. dobrze prosperują- 


Da 15 Łk „piętra 
nis „ porośnięte la=_ 
niskowe, porośnięte la- cego. interesu oferty do l; 


|isem sosnowym, jeden kilo | dl 
| metr od miasta  Poddębic | Rozwoju pod „Interes“ POE were” E a ŚL, 
ZAWIADOMIENIE aż KOWALE ZYK 

“Cegielniana 25 „tel, . 50- 22 E 


| przy stacji kolei ii ‘szosie | : 
-iisa do sprzedania ` "na do- 4 Niniejszem mam. zaskczyt E 
wybór obuwia nojnowszych ch 


+ | godnych warunkach po 75 | zawiadomić Szranówną ` 
|| groszy za metr kwadr, Na | Klijentelę i iz. otrzymałęm ha 
|imiejscu do nabycia kamień |sezon wiosenny i letni, wiel Si "Re 
M E B L E ol budowlany dziesięć razy |ki wybór materjałów i żur i WŁASNY WYRÓB © 
trzeni 1400 morgów. $ [remens Łódź ul, Zielona! | 
| cunku zostanie na hipotece | 
|. |dawę, woj, p belekie: 


| _|itańszy od cegły Wiadomość | nali. Zamówienia wykonuje] | „SOLIDNE WYKONANIE 
DYWANY (Warsz. fabr. Dywanów sp. ay 
tem 600 „morgów. dobrych | 10 a S 
Ewentualnie przyjmę spól- | 
a w: Klimczak ge z |- 


Wk dyslawa Romiszowskiego 
"Piotrkowska. No nè 1. PIĘTRO FRONT | 
TEL 2161 ` 


Poleca po ‘cenach e | w dużym wyborze 
ina So nych warunkach 


Dobry zegz- s» 
„kupisz. tył t Ri o 


8 Celem tego ogłoszenia. jest zwrócić . 
uwagę na jadyne w naszem mieście 


|| w Poddębicach ul, Swo-. z własnych i „powierzonych k < GENY UMIARKOWANE. 
ŁÓŻKA metal: w- niklowe i umywalnie 
łąk ziemia w połowie pszeń 
8%R6D + c ME B Li. o dnika, zawodowego rolnika į 


| u. 1 Grabiszewskiego ;| materjałów, podług najno- | |. 
EZR s aii wszych mód, warunki przy | | one 
(AR Tow.. Akc. Konra: J rnukiewicz i S-ka- I 4 stępne Dyplonowany mistrz | | gy psc 
|  Pałentowane materace | : tapczany odj 
Teika polowe lezali. 3 jA 
i na i dobra żytnia, bez ser- |- ję 
„z; qwitutów i długów ihinëteoz. ; 
| 2E [areh sprzedam, Cena | 
K|z kapitałem 75000 złotych |! ||. 
«| Wiadomość na miejscu uż 
| właściela maj, Lejno, pocz- 


o FRETE o przes- | i nauczyciel kroju O: 
; 350000 złotych, Część sza | po 8 
-ita Wereszczyn przez Wło- 


- Łódz, I Piotrkowska 
Za gotówkę i ina . 


; Wykonuje | się a 
'racje „zegarmistrzowskie, 
ry fabryczne i elektryczn 
miejscu i w własnej prac 
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